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(Odpowiedź Gaz. Lwowskiej. — Krizys 
węgierska, — Obawy centralistów. — Sprawy 
bieżące.) 


We środę podnieśliśmy sprawę kwiesko- 
wanych urzędników politycznych, Gazeta 
Lwowska zaraz tegoż dnia ogłosiła na czele 
dużym drukiem następujące wezwanie: „Ua- 
zeta Narodowa w dzisiejszym numerze Za- 
wiera bardzo mglisty i jakąś tajemniczości 
osłonięty artykuł, tyczący się stałego u- 
mieszczania kwieskowanych dawniej urzędni- 
ków politycznych. (raz. Nar. prestu E 
tylko prawdzie, jeżeli zechce podać bliższe 
fakta w tyin względzie, a ule omieszkamy 
udowodnić, że ogólnikowo wytknięte, mnie- 
mane niewłaściwości Dnie mają najmniejszej 
podstawy, Że zatem Gaz. Nar. pod tym 
względem zupełnie fałszywie jest poinforimo- 
wang.“ +. a . . 

Musimy pochwalić pospiech, z jakim 
namiestnictwo nam odpowiedziało, dowodzi 
bowiem drażliwości, zdobiącej organa rządu 
konstytucyjnego. To samo możnaby powie- 
dzieć o tonie odpowiedzi, mianowicie w koń- 
cu, tak różnym od tego, w jakim odpowie- 
działo namiestnictwo Czasowł w sprawie na- 
miestnictwa przeciw Wydziałowi krajowemu. 
Ale inaczej wypadło meritum odpowiedzi 
namiestniczej. Co zdziałaio nauniestnictwo w 
r. 1866 r., za to nie myśleliśmy pociągać 
do odpowiedzialności następnego prowizorjum 
namiestniczego; więc też zarzuty nasze były 
ogólnikowe, chociaż wcale jasne i otwarte, 
Ale już bynajmniej mglistości i niejasności 
zarzucić nie można następnym naszym twier- 
dzeniom. W czem rządy z r. 1866 źle ałbo 
mylnie postąpiły, to naprawić było moral- 
nym obowiązkiem następnego prowizorjum, 
dotychczas trwającego, było nawet i mate- 
rjałnym obowiązkiem po tem, co p. szef na- 
miestnictwa, obejmując urzędowanie, powie- 
dział o rządach hr. Gołuchowskiego, swego 
dobrodzieja i patrycjusza. Powiedzieliśmy, że 
dotąd tylko jednego, i to tskzwanego swo- 
jego uwzględniono — tj. męża bratanicy p. 
Moscha, jak na wezwanie dziś dodajemy. 
Kto zaś z Galicji w ministerium  rozgłasza, 
iz niepodobna innych umieszczać, bo się ma 
mnóstwo „swoich* — tego przecie p. szefo- 
wi namiestnictwa wskazywać nie potrzebuje- 
my. Tyle odpowiadamy na razie Gazecie 
Lwowskiej i Dziennikowi Polskiemu, który 
z ogromną skwapliwością zaraz nazajutrz 
powtórzył owe wezwanie urzędowe. 


Krizys gabinetowa w Węgrzech zaczyna 
coraz mocniej zajmować umysły w Przedli- 
tawii; już dzisiaj zwraca większą uwagę, 
jak sprawa galicyjska i adresowa; a może 
doprowadzić do ogromuego przewrotu we, 
Węgrzech a nawet w całej monźrchii. 

W ciągu czterech lat gabinet Anârasse- 
go tak się przemienił, że z wyjątkiem pre- 
zydenta i ministra do boku monarchy, hr. 
Fiteticsa, reszta pierwotnych ministrów al- 
bo ustąpiła, albo zamieniła swe „teki, aibo 
wymarła. Nie byłoby w tem mie dziwnego 


alho zatrwałającego, gdyby nie fukt bijący 
w oczy, że przeobrażenie to postępowo ¢0- 


Klementyna z Tańskich 
Hoffmanowa. 


Odczyt Felicji Wasilewskiej z dnia 23. 
kwietnia 1871 r. 


Skromny i niewydatny obrałam przed- 
miot: cichą zasługę kobiety znakomitej wię- 
cej enotą i dobrą wolą niż zdolnościami, mo- 
że nawet nieodpowiedni do publicznego od- 
czytu, ale nie będąc uczoną ani wymowną, 
ne to pragnęłam obrać, co Świetne, czeluu 
iuoże nie podołałabym, ale co choć troszkę 
może być pożytecznetn; sądzę zaś, że uprzy- 
tomnienie sobie życia i przykładu Huffuano- 
nej, ocenienie jej pism nie jest bez korzyści, 
powtóre, że czas obecny, kiedy niedawno ży- 
wa cześć dla tej autorki przechodzi w zupeł- 
ną obojętność, może najwłaściwszy, aby ją 
trafnie ocenić, aby jej oddać liołd przyna- 
leźny. 

Hoffmanowa raz w pamiętnikach, w po- 
czuciu żywej miłości, jaką ogarniała naród 
i całe jego młode pokolenie, wyrzekła: „wszy- 
stkie dzieci polskie są mojemi dziećmi.“ W 
istocie dla wielkiej liczby tych dzieci, była 
ona drugą matką; parę juz pokoleń niewie- 
ścich, zbawienną odniosło korzyść z jej na- 
uk i przykładu. Wyrosłyśmy Z Je) pismami 
w ręku, słowami w sercach i ustach. Jeżeli 
wychowanie nasze nie było lekkowyŚlne, po- 
wierzchowne, cudzoziemskie, jeżeli uczono nas 
żyć dla powinności i prawdy, jeżeli kochałyśuny 
wszystko dobre i szlachetue, zapragnęły Świa- 
tła i wiedzy, w znacznej części zawdzięczamy 
to Hoffmanowej. Pisma jej wpłynęły niewąt- 
pliwie na ulepszenie wychowania kobiet w 0- 
góle, a na wiele z nas w szczególności dzia 
łały wybornie. Od nauki czytania na ksią- 
żeczce, Nazwanej: Wiązaniem Helenki, wio- 
dły ms one i karmiły przez całe dzieciństwo 
i miodość; a bardzo zdrowy to był pokarm, 
i rosła przy nim dusza! Opowiadania i nau- 
ki zacnej autorki zawsze proste, serdeczne, 
rodzime, trafiały do serca i obudzały myśl, 
rozwijały w RAS cześć ku Bogu i powinności, 
miłość bliźnich, ojczyzny, rodziny, pracy, 
pragnienie, aby być coraz lepszą i światlej- 


prowadziło do dzisiejszej krizys; coraz wię- 
cej bowiem zacierała się parlamentarna ce- 
cha gabinetu, który coraz wybitniej stawał 
się gabinetem urzędniczym, i coraz więcej u- 
bywało w nim ludzi z charakterem polity- 
cznym. Hr. Andrassy ma tę wadę, co i hr. 
Gołuchowski, że zamiast zdolnych, ale sa- 
modzielnych współpracowników, w jednym 
wszelako kierunku dążących, pragnie mieć 
tylko martwe narzędzia. Ten tak fatalnie 
przeobrażony gabinet ma wprawdzie jeszcze 
ciągle za sobą większość sejmy, jest więc 
formalnie parlamentarnym, ale też tylko for- 
malnie, tylko fizycznie, numerycznie. 

Fakt ten ztąd pochodzi, Że i w tej wię- 
kszości, między stronnictwem deakistowskiem, 
zaszła podobna zmiana fatalna, Stare, wła- 
Ściwe stronnictwo deakistów już ni2 istnieje, 
Niegdyś było potęgą samodzielną, która po- 
pierając gabinet, mogła rówuocześu.e zba- 
wienną sprawować nad nim kontrolę. Powoli, 
ufua i zbyt zaufana, W swoją przewagę, Za- 
mieniła się w ślepa stronnictwo ministerjal- 
ne, a gdy uległa i wpływom korrupcji, to 
na lada słówko Andrassego, iż się poda de 
dymisji, spełniała bezwładnie jego rozkazy i 
wskazówki. Zaledwo głos Deaka zdołał ją w 
sprawach niektórych nawrócić na drogę 
dobrą. 


Oczywiście, skutkiem tego był to zastój, 
to nawet zacofanie w rozwoju kraju, który 
na każdym punkcie potrzebował i potrzebu 
je zupełnej reorganizacji, Nadaremne było 
nawoływanie mężów niepodległych a jasno 
patrzących na wypadki i stosuuki w kraju i 
poza krajem; nieraz się zanosiło na rozbicie 
większości, lecz znowu Andrassy wywiesił to 
stracha kwestji gabinetowej, to narażenia u- 
gody z Austrją, to potrzeby pokoju wewnę- 
trznego i solidarności — i na niczem się 
kończyło. Ale rzeczy szły swoim torem, nie 
zważając na ministerjalistów. Więc na po- 
czątku roku bieżącego po raz pierwszy ro- 
zeszła się wiadomość, Że wprawdzie An- 
drassy nie podaje się do dymisji, ale że ją 
otrzyma, w skutek zabiegów. Lonyaya. Zno- 
wu jednak niebezpieczeństwo minęło — ale 
już sama wiadomość, że Andrassy może 0- 
trzymać dymisję, okazała, jak mocno pod- 
stawa jego jest nadwąt!oną. Zdaje się, że 
tylko przebiez wojny prusko-francuzkiej u- 
trzymał Andrassego, który z dawien dawna 
był stronnikiem Niemiec i statecznie za po- 
kojem a nawet za przyjaźuią z Berlinem 
przemawiał, 

Zachwianie pozycji Andrassego odbiło 
się jeszcze w innym wypadku. Tak jak po- 
litykę monarchii zewnętrzną, tak i przedli- 
tawską wewnętrzną trząsł przez cztery lata 
Andrassy; Przedlitawia była tylko przyna- 
leżnością Węgier. Nagle, gdy hr. Hohenwart 
został powołany do steru w Austrji, rozbie- 
gła się wiadomość, że stało się to bez 
wpływu Andrassego, a nawet bez jego wie- 
dzy, i płonne były wszelkie początkowe za- 
przeczenia, Podnoszono już tylko, że prezy- 
denci obu gabinetów porozumieli się i panu- 
je między nimi zupełna zgodność  zapatry- 
wań. Wnet jednak nietylko organa hr. Ho 
henwarta, ale i on sam oświadczył publi- 
cznie. że niedopuści niczyjego mieszania się 
w sprawy przedlitąwskie — a było to w 
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czasie, gdy rozjuszeni centraliści, choć z go- 
ryczą, przemawiali za powierzeniem Andras- 
semu kanclerstwa państwa. Powoli nastąpił 
podobno sojusz między pp. Beustem i An- 
drassym i zupełne podkopanie wpływu pre- 
zydeuta ministrów węgierskich. W chwili o- 
becnej, gdy rozgłaszano, że Andrassy na no- 
wo pragnie przeważną odgrywać rolę w po- 
lityce zewnętrznej i prze litawskiej, hr. Beust, 
jikby nic nie było, pojechał sobie do ką- 
piel i za granicę, a organa hr. Hohenwarta 
piszą: „Na teraz cesarz nie myśli zbyt gor- 
liwego Węgra obarczać ogromnuemi obowiąz- 
kami; cesarz chce sam rządzić. W gruncie 
rzeczy, od chwili utworzenia gabinetu Ho- 
henwarta mógł był sobie p. Andrassy powie- 
dzieć, że pomiędzy wieloma jnnemi gabinet 
Hohenwarta oznacza takže wyzwolenie Przed 
litawii z pod przewagi Węgier, tak, aby w 
zupełności była równorzędną, jak tego żądać 
ma prawo. Pod tym względem wypadałoby 
pp. Beustowi i Andrassemu trzymać razem.* 

Horvath, węgierski minister sprawiedli- 
wości, dlatego podał się do dymisji, że jego 
projekt organizacji sądowej, przez Radę mi- 
nistrów żatwierdzony, został następnie przez 
Andrassego cołnięty, Uchwała [zby posłów 
wypadła w duchu dość pomyślnym dla Hor- 
vatha, byłą nawet Świetnem wotum zaufania, 
bo urządzenie i nóttinacje całkiem do woli 
mu pozostawiła, Ale mimo to podął się do 
dymisji, którą już nieraz groził, a nawet hr. 
Andrassemu wręczał. Jest ón człowiekiem 
nieposzlakowanego charakteru, zdoluym, gor: 
liwy, wolnomyślnyg — więc w obecnym 
składzie niema dla niego miejsca w gabine- 
cie. Miał się podać do dymisji i Gorove, mi- 
nister komynikacyj i robót publicznych, dą- 
wniej minister handlu, któremu zbrzydły za- 
biegi popleczników i krewnych Anudrassego 
it. p. w sprawach kolejowych, niezgodne z 
przepisami i interesami kraju. Słychać, że i 
minister oświaty, Pauler, zupełne zero poli- 
Lyczne, podać się ma do dymisji. Nie potrze- 
bujemy dodawać, jak niepomyślne Światło 
na gabinet r ucają dwie powyższe dymisje, 

W tym stanie rzeczy, jak na nieszczę: 
ście, ponosi rząd klęskę przy wyborach w 
Kroacji i Slawonii, W Slawonii rząd był 
z góry zatrwożony, więG odroczył tam wy- 
bory pod błahemi pretekstami; tosamo po 
części w Kroacji, Ale o ile się odbyły do d. 
17. bm, wykazują 27 kandydatów partji 
narodowej przeciw 6 rządowym. Na nic się 
nie zdały różne Środki 1 Środeczki rządu; 
opozycja nie dała się zatrważyć ani przeku- 
pić lub uspić. "Większość sejmu kroackiego 
będzie w ręku opozycji — zkąd nastąpić 
może wypowiedzenie przez Kroatów ugody 
kroacko-węgierskiej z r. 1868, i częściowe 
nieuznanie delegacyj, z powodu, że dawnych 
kroackich członków delegacji, z rozwiązanego 
sejmu wyszłych, zatrzymano. Andrassy, który 
stał głównie doprowadzeniem do skutku us 
gody Węgier z Przedlitawią i z Kroacją, 
któiggo wpływ polegał na tem, iż reprezen- 
tował połowę monarchii, skonsolidowanej, 
wobec drugiej od Jat 10 w coraz większy 
chaus lecącej, — został zwycięztwem opozy- 
cji kroackiej mocno aaniepokojny, a jego 
przecjwaicy już się wychylają. Do Wande- 
rera donoszą z Peszty d. 17.) 


SZĄ, i udzielały wiele zajmujących wiadomo- 
ści o rzeczach ojczystych. W najdorzą|-zym 
nawet wieku, nie jednej z nas Źródłem no- 
wej gorliwości i siły ku dobremu stała się: 
Książka do nabożeństwa dla Polek, Pismo 
święte układu Hoffmanowej, Krystyna, i 
inue jej dzieła, pisaue dla starszych. K.edy 
Tańska pisać zaczęła, była to u pas najnie- 
szczęśliwsza jeszcze chwila poq względem 
wychowania kobiecego. Uboższa szlachta po 
wsiach, mieszczaństwo, zaniedbywało je zu- 
pełnie. Nie rozwijano wcale u dziewcząt 
władz umysłowych, ani siły charakteru ; oprócz 
zasad wiary najczęściej wpajanych jelnostron- 
nie i fanatyeznie, | praktycznego ubeznania 
się z zajęciami domowemi, wychowanie nie 
przynosiło nic. Pomiędzy możniejszymi było 
ono gorzej niż zaniedbane, bo skrzywione i 
wynarodowione. 

Choć już duch w kraju budził się sil- 
nie, powstawało i rosło zamiłowanie wła- 
snego języka i literatury, młodzież męzka w 
ulepszonych kształciła się szkołach, na wy- 
chowaniu kobiecem ciężyły jeszcze wpływy 
owego zfrancuzienia zupełnego, jakie roz- 
krzewiło się szczególnie w Polsce w czasie 
pobytu u nas emigracji francuzkiej; owej 
lekkomyślności i zepsucia obyczajów, które 
tak przeważnie ogarniało domy możne, sto- 
lice, zwłaszcza Warszawę za panowania Sta- 
nisława Augusta i po ostatnim rozbiorze, 
kiedy stolica kraju była w ręku pruskiem. 
Trudno dziś wyobrazić sobie taką płochość, 
taki brak gruntu i zdrowego kierunku me- 
ralnego, takie zupełne przesiąknienie fran- 
cuzczyzuą, jakie panowało wówczas, jakie ura- 
biało i cechowało wychowanie kobiece. 

Pisma Hoffinanowej stały się jedną z 
silnych dźwigui ku podniesieniu i ulepszeniu 
Wychowan.a, ku zwróceniu takowego na tory 
nar.dowe. Przypatrzmy się więc Życiu i 
pracom tej autorki, która nie jenialneini zdol- 
nościaini, bo tych nie miała, ale znakomitym 
charakterem, ale wytrwałą i usilną pracą, 
gorliwą miłością ojczyzny, tak dzielnie jej 
się zasłużyła. 

Klementyna Tańska urodziła się 2% li- 
stopada 1798 r. w Warszawie. Ojciec jej, 
Ignacy Tański, zacny i światły, brał żywy 
udział we wszystkich pracach obywatelskich 


w kraju, przed ostatnim rozbiorem spra- 
wował urząd sekretarzą w gabinecie spraw 
zagranicznych, zajinował się pizytem z upo- 
dobaniem literaturą. Poślubił _ Marjannę 
Czempińską, córkę lekarza, osebę wielkiej do- 
broci i słodyczy, szlachetnego serca, urodzi- 
wą i wesołą. Oprócz dość znacznej pensji 
urzednika, Tański miał sumę umieszczoną u 
bankiera i rodzice jego nie byli bez mieuią, 
W czasie powstania w r. 1794 był czynnym 
„AŻ do zwątlenia zdrowią* jak się o tem 
córka wyraża, a cios okropuy, ostatniego 
roz! ioru ojczyzny, strasznie oddziałał i na 
rodzinne jego stosunki. Rodzice Tańskiego 
zostsli zamordowani na Pradze, w okropnym 
niu rzezi pray zdobyciu Pragi przez Suwa- 
rowa. Spadek po nich przepadł, równie jak 
i suma u bankiera, syu osierocony į zbolały 
stracił urząd. Schronił się wtedy z żoną na 
wieś, do Wyczułek, dzierzawki, którą nu 
przyjaciel wypuścił, i tam ubogie wiódł ży- 
cie, Zmianę tę losu Tańscy oboje swobo- 
dnym znosih umysłem, a choć ich mieszka- 
nie w Wyczułkach nie wiele się różniło od 
chaty wieśniaczej, oni przyjemm i towarzy- 
Scy ożywiałi całe sąsiedztwo, w każdym do- 
mu byli pożądani i licznych pozyskali przy- 
jaciół. W r. 1800 rząd ówczesny wyznaczył 
Tańskiemu pensję roczną 100 dukatów, ty- 
tulem wynagrodzenia stra: pomesionych. Ro- 
dzicom Klementyny wielką się to pomocą 
wydało w ich ubóstwie, n:e wystarczało je- 
dnak na wychowanie dziatek, które przyby- 
wały i rosły. Wzgląd ten spowodował ojca, 
iż odstąpił „dzierżawy bratu żony, a sam 
przyjął miejsce w Puławach, przy księciu 
jenerale Czartoryskim, obowiązując się do- 
pełniać jego poleceń w interesach i pomagać 
mu w pracach literackich, za co ofiarowano 
Tańskiemu znaczne wynagrodzenie, chcąc po 
części, w ten sposób, przyjść mu w pumoc. 
Autorka nasza Sama osądziła dość trafnie 
ten krok ojca, mówiąc w pamiętnikach: 
„Człowiek równie szlachetny i tak pięknie 
myślący, jak mój ojciec, dziś jużby pewno 
dla żadnych widoków takiego układu nie 
przyjął, ale wtenczas panowie magnaci mieli 
jeszcze coś monarchicznego w sobie, przyj- 
mować dary od nich nie upokarzało nikogo. 
Był to zabytek dawnej klienteli, której nie 


~ „Przybył tu Lonyay, Ustąpienie Horvatha 
jest bliskie, Gorovego prawdopodobne, Pau- 
lera nieprawdopodobne. Poszukują następcy. 


Andrassy nadzwyczaj zaniepokojony. Na dzi- 
siaj wieczór zwołana konferencja deakistów, 
na której mają być zażądane i zapewne da- 
ne wyjaśnienia. I zwycięztwem wyborczem 
Kroatów koła rządowe na serjo są zakło- 
potane.* 
. Czesii federaliści przedlitawscy tryumfu- 
ją z chwiania się Andrassego. My nie mamy 
wcale powodu go żałować, Centraliści zrazu 
szydzili z Madiarów, którzy tak mocne du- 
fili w pokój międzynarodowy we „Węgrzech 
— nęząjutrz | aznawszy, do czego może obrót 
rzeczy za Litawą doprowadzić — t, j. do u- 
padku najsilniejszego ich sojusznika i do za- 
chwiania delegacyj, są mocniej jeszcze. jak 
większość węgierska zatrwożeni. Już krążą 
w Peszcie pogłoski, że z Wiednia sfery de- 
cydujące wchodzą po za plecyma Andrassego 
w transakcje z lewicą sejmu węgierskiego, 
że nawet ofiarowano już kilku przy wádacom 
lewicy teki ministerjalue — q to' z powodu, 
że delegacje okazały słę niepodobnemi do 
KANN i dualizm musi pójść w kąt, 
ie sądzimy, aby 2 ugodą kroaeką i z 

dualizmem już tak źle stało— ale będzie te- 
raz potrzeba $ledajd uważnie przebieg krizys 
węgierąkiej Dla centralistów jest ona ciosem 
i bardzy złagodzi ich zapędy adresowe. 

Adres centralistów, jesli go ułożą i u- 
chwalą, przyjdzie dopiero przed samemi świę: 
taimi na stół Izby posłów. Więcej o nim pi 
sze nasz korespondent wiedeński, 

Minister Schaffle wrócił dnia 17. z Pra- 
gi dọ Wiednia. Nowa Presse pisze: „Gadul- 
stwo telegraficzne, jakiem pragscy korespon- 
denei prześladują kaddy krok p. Schafflego 
(w Pradze), kasałoby się domyślać, że mini- 
ater handlu przy nastręczającej się okazji 
rokował z Czechami. Nasze wiadomości ka- 
tegorycznie temu przeczą. Co Schaffle mówi 
w Pradze, o polityce, nie wychodzi poza ogól- 
nikawe frazesy, a ogranicza się on na ko- 
łach czeskich dlatego, że Niemcy stronią." 


Kłopoty rządu angielskiego. 


Chwiejnem zachowaniem się podczas 
wojny prusko-francuzkiej gabinet Glad- 
stona ugruntował napady opozycji, ukuł 
przeciwko sobie silną broń.  Przekonać 
mogliśmy się już o tem niejednokrotnie, 
a poniedziałkowe posiedzenie parlamentu 
angielskiego daje nam nowy dowód tego. 

Nie ulega dziś wątpliwości, że upa- 
dek Francji, na który Anglia patrzała z 
obojętnością, oddał Wschód pod przewagę 
Moskwy, podkopał tam stanowczo znacze- 
nie Albionu. To właśnie dodała otuchy 
księciu Gorezakowowi, który swem wystą- 
pieniem w sprawie Czarnomorskiej lekce- 
ważąco zachował się względem mocarstw 
gwarantujacych traktat  paryzki. ` Opo- 
zycja angielska, uległość w tej kwestji 
gabinetu Gladstona podnosi jako zarzut 


wstydzili się najzuchwalsi stróże = wolności 
rzeczy pospolitej.“ 

Rodzice uie wzięli z sobą Klementyny 
dą Puław, trzyletnią wówczas powierzyli 
przyjaciółce i sąsiadce, Anieli z Swidzińskich 
Szymanowskiej, starościnie wyszegrodzkiej, 
której córka Dorota naparła się koniecznie 
dzięciny, pokochawszy ją i pragnąc się zu- 
pełnie zająć jej wychowauiem. Mała Kle- 
mentyna wtedy była śliczua i już dobra, 
łatwo więc pociągała ku sobie serca. W 
pierwszym roku życia opuściła ją była z rąk 
piastunka, przezco łopatka przesunęła się 
dziecku i to ją czyniło później trochę“ uło- 
muą, lecz w najmłodszych latach nie’ było 
jeszcze widoczuem. Przyszła autorka’ dzie 
sięć lat przebyła w domu Szymanowsiich 
pod opieką niewiast poczciwych i pobożaych, 
nawet na on Czas wykształconych, lecz nie 
wolnych od wygórowanego zamiłowania: fran- 
cuzczyzuy; wychowanie więc Klementyny 
miało strony dobre, ale i braki wielkig. 

Wiek jej dziecinny, mówi to w pamię- 
tnikach, upływał podobnie trochę, jak biblia 
opowiada młode lata Juasa. Uroczystości i 
obrzędy religijne obchodzone pobożnie w 
wiejskim kościółku, były głównemi wypad- 
kami życia i bardzo rzewnie i silnie dzia- 
łaty na serdeczne à zdolne dziecię; połączo- 
ne z religijnemi naukami i przykłady, za- 
korzeniły w niej na całe życie głęboką po 
bożność. Wcześnie oraz rozwijała się w jej 
duszy miłość kraju i cześć dla dobrych. Z 
drugiej strony uczono ją nie wiele i nje do- 
kładme i wszystkiego po francuzku, książek 
polskich prawie nie miała w ręku. Panna 
Dorota tłumaczyła pracowicie na język frau- 
cuzki Naruszewicza i w tym obcym kroju u 
czyła ją polskiej historji. Klementyna pod- 
rosłszy trochę, czytywała bardzo dużo, zwy- 
kle głośno swoim opiekunkom, ale tylko 
francuzkie książki. W ciągu dnia Czylywa- 
no w Izdebnie u pani Szymanowskiej, książ. 
ki religijne lub inna poważnej treści, wie- 
czorawi romanse pani Geulis, pani Cottig 
i inne wówczas modne, które mie były gor- 
szące jak obecne, ale egzaltowane i senty- 
mentalne, mogły łatwo skrzywić umysł tak 
młody. Co ją od tego ustrzegło, opowiada 
autorka w liście do przyjaciółki wydanym 
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przy każdej sposobności. W poniedziałek 
lord Strathedca interpelował rząd, czy 
będą lzbie przedstawione raporta agen- 
tów angielskich na Wschodzie o zbrojeniu 
się Moskwy na Czarnem morzu. Qran- 
ville odpowiedział, iż raportów podobnych 
wcale nie odebrał, wywołało jednak to 
dyskusją. Salisbury oświadczył, iż Anglia 
została przez Moskwę npókorzoną notą ks. 
Gorczakowa, konferencje zaś londyńskie 
upokorzenie to jeszcze wamógły. Mini- 
ster spraw zagranicznych uógrawiedliwiał 
zebranie konferencji czargomorskiej tem, 
że te było jedynym środkiem uchylenia 
zawikłań, czego musiała sobie życzyć 
Anglia, gdyż nie mogła wzywać Prusy o 
pomoc przeciwko Moskwie, a wojna 
prowadzona z pomocą Włoch, 
Turcji i Austrji przedstawiała 
rezultat wątpliwy, zwłaszcza iż 
Austro-Węgry domagały się sta- 
nowezo rozwiązania kwestji po- 
kojowo. Smutne tem lord Granville 
dał świadectwo Europie, która jak widać 
gotową jest przed krzyżackim mieczem i 
knutem kozackim kornie schylić czoło. 
Rozdrażnienie dzisiejsze Anglii do 
Moskwy, z dniem każdym zwiększać się 
musi. Nie dość bowiem że na Wschodzie 
odbiera jej ona posiadany wpływ, ale u- 
parcie zdąża, jak dowodzi tego dzisiejsza 
wyprawa jenerała Kauffmanna na Chiwę, 
o znaczeniu której innym powiemy razem, 
do Indyj, gdzie dotykalnie interesa Anglii 
z interesami Moskwy krzyżować się muszą. 
Handlarska zaś polityka Wielkiej Bryta- 
nii za mało dotąd okazywała przezorno- 
ści, i dopiero zaczyna ona budzić się, do- 
pomina się środków zaradczych. 
Obojętność na krzywdy innych, jaką 
Anglicy okazują, w innem także punk- 
cie zyskuje karę, Z upadkiem Francji 
pożądliwość Niemców wzrosła do punktu 
kulminacyjnego. Jak Moskale o pansla- 
wizmie, tak Niemcy o pangermanizmie 
marzą — z tytułu tego łakomią się na 
kraje zamieszkałe prsez ludność niegdyś 
pobratymczą im w odległej przeszłości. 
O scysję więc Auglii z Prusami było nie- 
trudno, a dziś nowa do tego uadarza się 
sposobność. Telegram doniósł bowiem, 
iż książę Ernest Koburg-Gothajski złożo- 
ny na łożu śmiertelnem, chcąc dać do- 
wód swego przywiązania do Niemiec, ab- 
dykował na rzecz cesarza Wilhelma, pra- 
gnąc tem ułatwić dzieło jedności niemie- 
ckiej. Prawym zaś dziedzicem jest, gdy 
ks. Ernest schodzi bezpotomnie, młodszy 
syn kr. Wiktorji, której mąż pochodzi zro 
dziny Koburgski ej. Wywłaszczać go dzi- 


w pismach pośmiertnie ogłoszonych, a który 
Hoffmanowa napisała była, Wyczytawszy swą 
biografię i pochwałę, skreśloną przez Eleo- 
norę Ziemiecką. W tym to liście mówi, jak 
wiele z tego, co ludzie w niej oceniają, za- 
wdzięcza matce swojej. Od pajpierwszych 
lat dziecinnych, Klementyna, rozdzielona z 
rodzicami, tęskniła za niemi i przejmy wała 
się niezmieraem dla nicb uwielbieniem. 
Matka ledwie raz na rok przyjeżdżała do 
łzdebna, wówczas tuliła tem serdeczniej 
dziecię zdala od niej rosnące, cieszyła się 
niem, chwaliła je, obsypywała błogosławień- 
stwy i pieszczoty. Była harmonijaego i mi- 
łego bardzo usposobienia, była ładną, wszy- 
stkim pożądaną, stała się więc ideałem mło- 
dociannych rojeń córki. Do niej nieobecnej 
Klementyna przeniosła się myślą, o niej ma- 
rzyła i śniła; siostry zostające w domu ro- 
dzicielskiem, zdawały się jakieś wybrane od 
losu, a szczęściem jedynie upragnionem: Żyć 
przy matce. Nadmiar więc dziewczęcej czu- 
łości, zywość wyobraźni w tej czci dla matki 
i tęsknocie za nią zna;dowały swój żywioł, 
1 to uchroniło Klementynę od romansowego 
rozbujamia myśli. Następnie zaś pobyt przy 
matce, tej ostatniej rozumna praktyczność, 
swobuua, zdrowe zapatrywania się i zdania, 
urobiły w przyszłej autorce tę szczęśliwą ró- 
wnowagę i barmonię, która jest jedną z głó- 
wnych cech i zalet jej w życiu i pismach, i 
do scharakteryzowania bliższego której, je- 
szcze powtotimy. 


Połączenie się Klementyny z mat na. 
stąpiło kiedy miała 13 lat. Wr. 1805 oł 
nagle Jej ojciec, a we trzy łata po Jego Śmier= 
tl matka opuściła, zawsze życzliwe i gościnne 
dlą niej Puławy, i zamieszkała w Warszawiu 
dla Wychowania dzieci i wydania pism męza, 
Peusja po nim, dochód z tych pism, sprze- 
daz iuwentarza, który pozostał z dzierżawki, 
dostarczyły skromnego fuuduszu, dozwalają- 
cego przy roztropnej oszcz dności wyżyć w 
mieście. Nie potrafiła już wówczas dobra mat- 
ka znieść tego, by które z jej dzieci pozo- 
stawało zdala od niej, wśród obcych i wyje- 
dnała nie bez trudności od pań Szymanow- 
skich zwrócenie jej Klementyny. Oprócz niej 
miała starszą córkę Aleksandrę i miodszą 
Marją. Tej ostatniej nauką i wychowaniem 


siejszy posiadacz tych dwóch księstw niemie- 
ckich nie ma prawa, zapewne jednak sukcesję 
tę naczelnik rodziny Hohenzollernów przyj- 
unię. nie oglądając się na pretensje Anglii, 

zaś sporu rozżarzać nie zechce. Wil- 
helmowi wszędzie więc przyświeca gwiazda 
szczęścia , przeciwnie jest ona zaśmioną 
dla W. Brytanii, Mamy na to jeszcze je- 
den w chwili obecnej dowód. 

Dawny spór Anglii z, Ameryką pół- 
nocną jest bliskim rozwiązśnia, rezultat 
jednak rokowań jest niezupełnie korzyst- 
nym dla Anglii, lord Russeł też zapo- 
wiedział już wniosek wzbraniający a przy- 
najmniej warunkujący podpisanie przez 
królowę traktatu z Ameryką o „Ala- 
bame.“ . 
Jak donoszą Świeże wiadomości, mie- 
szana komisja angielsko - amerykańska 
ułożyła już traktat ugodowy. Wyrazić 
on ma na wstępie ubolewanie nad sporem, 
oba państwa od dawna dzielącym. Strony 
sporne mają więc dla zakończenia niepo- 
rozumień poddać się wyrokowi sądu polu- 
bownego, złożonego z 5 członków miano 
wanych po jednym przez królowę Wikto- 
rję, prezydenta Stanów zjednoczonych , 
króla Wiktora Ermanuela, prezydenta fe- 
deracji szwajcarskiej j cesarza Brazylij- 
skiego. W razie zaś usunięcia się które- 
go z powyższych figur , powołanym ma 
być na to miejsca król Szwedzki, Wybca- 
mi sędziowie mają zjechać się w Genewie. 
Do przedstawienia pratensyj jest wyzua- 
czonym termin 6 miesięczny. Rozstrzyga- 
nie pretensji ma opierać się na  podsta- 
wie następujących zasad, wyjętych z pra- 
wa publicznego: Rząd neutralny jest zo- 
bowiązanym przeszkadzać zbrojeniu się w 
swoich portach statków dla prowadzenia 
wojny z państwem, z którem pozostaje w 
stosunkach przyjaźnych; nie wpuszczać do 
portów statków stron wojujących, nie po- 
zwalać na formację ochotników i werbu- 
nek, na dostarczinie broni i różnych 
efektów wojskowych. Orzeczenie sądu po- 
lubownego ma nastąpić w ciągu dwóch 
lat. Wynagrodzenie zaś przyznane wypła- 
conem w rok po wydanym wyroku. 
Wreszcie traktat zawiera artykuły, nor- 
mujące żeglugę na jeziorach kanadyjskich, 
rybołostwo na wybrzeżach Atlantyku i 
inne. Traktat ten komisja senatu. amery- 
kańskiego przyjęła przyjaźnie a niewątpli- 
wie senat Waszyngtoński go zatwierdzi 
—bo jest on ułożony na korzyść Stanów 
zjednoczonych, przeciwnie jednak nie za- 
dawalnia potrzeb Anglii, może więc ła- 
two stać się osią nowych zatargów. Nie- 
porozumienia zaś z Ameryzą dla Anglii 
są o tyle przykrzejsze, że ich użyć mogą 
na swą korzyść jak Prusy tak i Moskwa, 
mające interes w upokorzaniu Wielkiej 
Brytanii. 


Francja. 


Mimo widocznego niepowodzenia i wy- 
raźnej perspektywy bliskiego upadku, komu- 
na nie przestaje myśleć o obronie. Do ener- 
gicznego prowadzenia tej obrony przeszkadza 
jej najbardziej ta wielorakość i rozmaitość 
władz, istniejących obok siebie w Paryżu, 
z nierozgraniczonemi dostatecznie atrybucja- 


trudniły się starsze siostry, a zwłaszcza mło- 
dziutka Klementyna. Wkrótce i na zawsze 
połączyło ją z Marynią wzajemne najżywsze 
przywiązanie, pokochała swą wychowaukę 
serdecznem i tkliwem uczuciem razem matki 
i siostry. 

Ta dopiero w Warszawie Klementyna 
rozpoczęła prawdziwą Swą edukację, tem ko- 
rzystniejszą, iż nie inni nad nią, ale ona 38- 
ma nad sobą pracowała. Po ustanowieniu Kró- 
lestwa kongresowego życie rosło silnie w kra- 
ju i w literaturze, ogólne wówczas gorące a 
czynne pragnienie niepodległości i odrodzenia 
ojczyzny, zwrot powszechny myśli i usiłowań 
ku wielkim celom, dobru i wolności wszyst- 
kich, jak wpłynął przeważnie na wyrobienie 
Bię jeniałnych naszych wieszczów i rozkwit 
narodowej literatury, tak oddziałał i na skro- 
mną i młodziutką Klementynę. Matka jej 
dostarczała książek polskich, starała się o 
dobre towarzystwo w domu, Woronicz, Bro- 
dziński bywali jej gośćmi; Klemmentynę do- 
chodziły często głosy odzywające się prze- 
ciwko przewadze francuzczyzny, a za mową 
polską. Brodzińskiego wiersz zwłaszcza: „Zal 
za polskim jężykiem* silne sprawił na niej 
wrażenie, i w ośmuastu latach zabrała się 
gorliwie do pracy nad mową ojczystą. Od 
razu sięgnęła do dobrych mistrzów, bo do 
pisarzy 16 wieku, wkrótce znała gruntownie 
język polski i pokochała go serdecznie. Przy 
gorliwem uczeniu się i czytaniu poważnych 
książek, czuła się młodszą, weselszą, niż kie- 
dy była zdala od matki, bardzo zaś praco- 
wicie i skrzętnie dopełniała zatrudnień nie- 
wieścich domowych. Wyręczała matkę w go- 
spodarstwie, uprzątała sama swój pokoik, no- 
siła rzeczy tylko własną ręką uszyte. Nie 
ustała w takiej czynności I później potrafiła 
ją pogodzić z pracami literackiemi. Jej pil. 
ność i dobroć wychwala z rozrzewuieniem 
starsza jej siostra Aleksanda; w pamiętni- 
kach, które także spisywała opowiada, iż gdy 
szła za mąż, szesnastoletnia wówczas Kle- 
mentyna tak nmiezmordowanie szyła jej Wy- 
prawę, iż zdawało się, „że się chyba zmieni 
w igiełką*, a czyniła to, „bo jest zacną, do- 
brą, nieoszacowaną.* Mówi dalej, iż jedyną wadą 
Klementyny było niedbanie o powierzcho- 
wność, niepatrzenie nawet w zwierciadło, gdy 
się ubierała, że pod tym względem postępo- 
wała jak ośmdziesięcioletnia mniszka, i do- 


mi. Zadna z tych władz nie ma dość siły, 
aby zapanować nad innemi, skupić całą wła- 
dzę w swojem ręku, a z innych równoramien- 
nych dziś potęg, zrobić swoje narzędzia. 
Zdaje się, że komuna, czując, iż zbliżają 
się chwile krytyczne, gotową była zlać całe 
pierworodztwo swoje na komitet ocalenia pu- 
blicznego. Miała to być dyktatura na wzór 
owej z 1793. Ale inne czasy, inna Biła uczuć, 
inni zatem iudzie, inny teź był komitet; 
trzeba go było zmieniać i tasować, jak talję 
kart, z której pragnie ktoś sztukę pokazać. 
Ale komuna sztuki pokazać nie mogła, i ko- 
mitet zamiast zadziwić Świat swoją energią i 
sprężystością, zamiast ująć wszystkie sprawy 
w ręce, znięszał się tylko do tych spraw z 
boku, przezco aaturalnie przeszkadzał ionym. 
Powstały ztąd nieporozumienia pomiędzy ko- 
mitetem ocalenia publicznego, a komitetem 
centralnym, który dotąd ciągle zajmował się 
admlnistracją wojskową, co rozumie się, wpły- 
nąć musiało najgorzej na operacje wojenne, 
Z Paryża 15. maja donoszą: 
„Pułkownik Masson, szef sztabu w mi 
nisterstwie wojny, został aresztowany, a wy- 
słane do Issy bataliony stałej gwardji naro- 
dowej w liczbie 144, wzbroniły się iść w po- 
chód. Grousset wydał odezwę do większych 
miast francuskich, powołując je w pomoc na 
obronę Paryża, i oświadcza, iż Paryż będzie 
się bronił do upadłego od jednej barykady 
do drugiej, i od jednego domu do drugiego. 


Telegraficzne wiadomości paryskie z 16. 
maja są następne: 

„Dekret komitetu ocalenia publicznego 
mianuje nową wojskową komisję w miejsce 
dotyczasowej, Członkami tej komisji miano- 
wano: Arnolla, Avrial'a, Jobtnnard'a, Tri- 
don'a i Vartin'a. Pułkownik Henry został 
szefem sztabu ministerstwa wojny w miejsce 
Masson'a, pułkownik Mathieu, komendan- 
tem woj:k skonceutrowanych pomiędzy Point 
du Jour, a Porte de Wagram. Wszyscy rze- 
mieślnicy nad lat 40 zawezwani zostali, aże- 
by się zgłosili do robót około obrony řary- 
ża; wynagrodzenie ustanowiono dziennie na 
2 franki 75 centymów. Jak donosi Vengeur, 
ma całkowite panować porozumienie pomię- 
dzy Delescluze'm a komitetem centralnym. 
Dziś oczekują ważnych uchwał komuny. Są- 
dzą, że istniejący rozdział usunięty zostanie 
albo przez całkowite rozwiązanie komit:tu 
centralnego lub też przez wcielenie komitetu 
bezpieczeństwa w komitet centralny. 

„W skutek zapowiedzianego na dziś, na 
godzinę 2 z południa zburzenia kolumny na 
placu Vendome, zgromadziły się niezliczone 
tłumy ludu na ulicy Castiglione, na ulicy de 
la Paix i sąsiednich, Pomimo wszelkich usi- 
łowań inżynierów, i pomimo, Że liny nowe 
wyżej założone, nie zdołano dotąd kolumny 
zwalić, i nie jest prawdopodobnem, ażeby 
zburzenie to jeszcze dziś nastąpić mogło. — 
4 domu Tnierga sterczą tylko jeszcze zewnę- 
trzne mury. 

„Journal Officiel komuny dońosi, Że ze- 
szłej nocy odparto kilka ataków wojsk wer 
salskich na barykady w Chatillon, Moulin 
Pierre i Moulin Saquet. Wczoraj wieczorem 
przyszło do żywego starcia pomiędzy brama- 
mi Dauphine i Maillot; wersalskie wojska 
zmuszono podobno z wielką stratą do od- 
wrotu. Jak słychać, sfederowani mieli opu- 
ścić dzis fort Montrouge. Komuna rozszerza 
wiadomość, że jest w posiadaniu 20 tysię- 
cznej rezerwy. 

Z Wersala 14. maja piszą do Indep. 
Belge: 

„Cóż wam powiem? Z każdym dniem 
w mojem mniemaniu położenie staje się gor- 
szem, bardziej natężonem, straszliwszem. Nie 
chcę być pessymistą... Nie Śmiem wydawać 
sądu: przedstawiam tylko. 

„Dzisiaj Zgromadzenie oczekiwało inter- 
pelacyj jenerała Ducrot, ale chodziło o coś 
ważniejszego! Przybył p. Jules Favre maj- 
przód, następnie p. Pouyer-Quertier; miano 


daje: „dlatego to choć przyjemna, jak tru- 
dno sobie wyobrazić, choć anioł dobroci“, 
długo w aikin nie wbudzała silniejszego dla 
siebie uczucia, 

„ W r. 1818 pierwsze drobne jej prace 
pojawiły się w „Pamiętniku warszawskim*, 
były to synonimy, ułożone wespół ze starszą 
siostrą, I powieści, tłumaczone z francuzkie- 
go. W tymże roku zabrała się do waźniej- 
szego dzieła, i napisała „Pamiątkę po do- 
brej matce“, Zamierzając to uczynić, mówi 
w pamiętnikach, iż chce podać w sposób ła- 
twy I zajmujący główne zasady moralności i 
skazówki życia, chce rady przeplatać przy- 
kładumi, a brać je z natury; młoda, dla 
młodych pisząc, nie wiele złego dotknie, po- 
stawi raczej dobre wzory, skreśli kn dobre- 
mu pobudki, Świat opisze jak go widzi, nie 
jak książki i starsi malują. Słowa ostatnie 
świadc,ą o0 wyrobionej jnz pewnej niepodle- 
głości zdania, tem cenniejszej, iż łączy się u 
niej z uległością starszym i ze zgodnością 
w życiu codziennem, z poszanowaniem dla 
każdej godnej uznania powagi. 

, Dziś odczytując „Pamiątkę* i porówny- 
wując ją z innemi, późniejszemi pismami 
Hoffinanowej, trudno nie obaczyć, iż to pier- 
wsza próba jej zdolności. — Zasady moral- 
ności zdrowe, ale niedosyć rozwinięte, nie 
wyczerpane; znać czystą, pogodną duszę, ale 
oraz młode i niedoświadczone pióro i życie. 
Musiała być jednak ta rzecz na czasie i po- 
trzebna, w chwili, kiedy naród dźwigał się 
z lekkomyślności i francuzczyzny, gdyż żadea 
autor nie cieszył się nigdy pomyślniejszem 
przyjęciem swego pierwszego utworu. Ośm 
wydań miała „Pamiątka“, rozchwytywano je, 
a młodą autorkę otaczał powszechny sza- 
cunek. (D. c. n.) 


Z wystawy planów na budowę hotelu 
angielskiego we Lwowie, 
; (Ciąg dalszy). 
7. Projekt s dewizą „Swój dla swoich“. 
W tym projekcie napotykamy przede- 
wszystkiem szczęśliwy pomysł sprostowania 
linii budowlanej od ulicy Jezuickiej. Ile na 


tem zysknje cały gmach, ocenić łatwo—ude- 
rza bowiem w całym składzie regularność 
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przedstawić warunki pokoju. Sala była pełną 
od dołu do góry, trybuna dyplomatyczna w 
komplecie, i głęboka cisza zapanowała, kie- 
dy p. Jules Favre wystąpił na trybunę. 

„P. Jułes Favre, poprawnie ustrojony, 
z brodą krótką, z włosami ostrzyżonemi, 
upomadowanemi i przyczesanemi, rozpoczął 
mówić głosem cichym i powolnym. Rozpo- 
czął od tego, że warunki były twarde; zro- 
zumiano go zaraz... 

„Przez długi czas słuchano go w mil- 
czeniu, a następnie dały się słyszeć kolejno 


 szemrania i boleśne wykrzyki. 


„Bo też istotnie twarde są wirunki po- 
koju. Są one szczytem klęski, Wszak wiecie, 
że na czas pewien, będą miały Prusy wszel- 
ką prawną przewagę nad Francji, nie mając 
równocześnie Żadnych obowiązków, które 
w czasach norm lnych są odwrotną struaą 
praw. 

„Zatrzymają nasze forty, dopóki to się 
im podobać będzie; pożądać będą złota na- 
szego aż do ugaszenia pragnienia. Jak nie 
bądziemy mieć pieniędzy, wezmą zboże, jeśli 
nie wystarczy produktów z północnej Fran- 
cji, niech im sprowadzą z centralnej; jeśli 
i tam zabraknie, więc z Południa; A jeśli 
już starczyć nie będzie i na Południu, więc 
bezwątyienia prowincję im oddadzą jaką w 
zakład; funt mięsa dla Shylocka! 

P. Jules Favre — ustrojony, upomado- 
wany i przyczesany — wystąpił na trybunę, 
aby te rzeczy od:zytać. Rozumie się, Że ma 
początku przemowy obrzucił Paryż wyrzu- 
tami... wszysuko to według niego było winą 
iasurekcji 18. marca. 

„A nasi jeńcy? — Oddadzą nam ich 
pod warunkiem, Że pójdą za Loarę lub do 
Algieru. 

„Któż to następnie wchodzi na trybunę? 
Jest to p. jenerał du Temple, który przy- 
pormina. iż p. Carenove de Pradines na po- 
czątku posiedzenia, żądał aby wezwano do 
modłów publicznych, dla uproszenia Boga o 
zakończenie klęsk naszych. P. du Temple 
admirał i jenerał, popiera wniosek p. Care- 
nove de Pradines, domowego sekretarza hr. 
Chaumbord, i co więcej, żąda uznaria za na- 
glący. Zgromadzenie uznaje to prawie je- 
dnogłośnie. 

„Cóż potem? Potem p. Benoist d'Azy 
zaczyna mówić o zwycięztwach Zgromadzenia 
narodowego we Francji. Działa krwią obi yzga- 
ne przywieziono na dziedziniec pałacu; towa- 
rzyszą im chorągwie czerwone. Allons! 
vive la gloire! armia odniosła to zwycięz 
two nad gwardją narodową, Wersal nad 
Paryżem. Allons! vive la głoire! Natych- 
miast deputowani z wiceprezydentem na 
czele składają powinszowania zwycięzcom, a 
jenerałowie wołają do nich: „Odwagi, moje 
dzieci, Prusacy z tamtej strony patrzą na 
was, jak się dobrze bijecie +“ 

Telegram wersalski z 15. maja donosi: 

„W mnrze opasującym zrobiono już 
kilka wyłomów wystrzałami. Porte d'Auteil 
całkiem jest zburzona, Ostrzeliwanie me u- 
staje, ażeby wyłomy rozszerzyć. Zamierzone 
odbycie kongresn delegowanych rad municy- 
palnych w Lyonie spełzło na niczem. Prey- 
było tylko około 40 deputowanych, którzy 
już wczoraj Lyon na nowo opuścili, przeko- 
nawszy się, iż niema nadziei, ażeby kougres 
przyszedł do skutku.* 


Przegląd polityczny. 


Jak pisma nasze zajmują się demonstra- 
cją, wywołaną przez dr. Gilewskiego, tak 
znowu dzienniki niemieckie, wychodzące w 
Szlązku pruskim, zajęte są wystąpieniem ..s. 
Kamińskiego, który powziął myśl naślado- 
wania ks. Dólliogera i Friedricha, Ks. Ka- 
miński, o którym już w poprzednim wspo- 
minaliśmy numerze, odznaczający 8ię odda- 
wna niezwykłą rzutkością, redagował Kato- 
wicach Prawdę, dziennik wydawany dla ladu, 


form we wszystkich częściach budowy — pe- 
wna symetrja, prawidłowość w konstrukcji, 
i ta równowaga, która cechuje prawdziwie 
organiczny związek całości. Nie natrafiamy 
tutaj na żadne zakątki i zaułki niepotrzebne; 
w spożytkowaniu gruntu rozwinął projektant 
pewną rutynę i dokładne pojęcie zadania. 
Na szczegórową uwagę zasługuje łatwość i 
niewymuszoność w urządzenin zajazdów i wy- 
jazdów, co w gmachu tak wielkim i różno- 
rakim celom służyć mającyjm— jest rzeczą 
nader wielkiej wagi. 

W urządzeniu sali, mimowoli przypomi- 
na się nam wielkie podobieństwo ze salą tv- 
warzystwa muzycznego w Wiedniu — co '©- 
dnak zawsze do zalet policzyć można—gdyż 
autor zrzekając się niejako zasługi oryginal- 
ności — naśladował tylko dzieło w Świecie 
architektonicznym i muzycznym za klasyczne 
uznane; ta sala jest wprawdzie mniejszą jak 
wiedeńska—ale jak dla Lwowa zupełnie od- 
powiednia. W ogóle podnosząc dobrą stro- 
nę projektu, widzimy gmach na cele hotelo- 
we urządzony tak, iż wszelkim wtym wzglę- 
dzie możebnym wymaganiom uczyniono zado- 
syć i warunki programu Ściśle zachowano. 

Pomimo tego wszystkiego trudno nam 
pominąć strony ujemne tego projektu. Dlacze- 
go nie zaopatrzył projektant wschodów prowa- 
dzących do sali w Światło wpadające z góry, 
podobnie jak to nczynił z westibulem przed 
salą? co wszakże na każden sposób znacznie 
przyczyniłoby się do tychże wspaniałości, bo 
jak jest tak jest, jedno jakkolwiek duże 
okno dla tak dużych i paradnych wschodów 
jest niedostateczne. Także i szerokość tych 
wschodów mogłaby być większą, ito tembar- 
dziej ile że dostatecznie jest miejsca do 
apl kowania szerszych schodów. Korytarze w 
głównym trakcie. jakkolwiek pośrednio nad 
okienkami oświetlone , mogłyby także mieć 
więcej Światła, gdyby był projektant po- 
dwórka (Lichthoff) przy tychże się znajdu- 
jące nieco większe zaprojektował, co przecież 
łatwo, bez nadwerężenia całości wykonane 
być mogło; jużto w wielkich gmachach nie- 
jasność korytarzy, jest to niemal błędem do 
nieuniknienia, jednak dlaczegoż nie uczynić 
tego tam, gdzie się to, jak w danym razie z 


datwością da wykonać ? 


„Także wpadła nam w oko zbytnia wiel- 
kość pokoi w traktach frontowych, które 
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w którym silnie występował przeciwko do- 
gmatowi nieomvlności. Ks. bisznp wrocław- 
ski suspendował więc Kamińskiegu, on przeto 
założył osobną sektę religijną pod nacwą 
„Koło prawdy“, biskupowi zaś wrocławskie- 
mu zaprzeczył prawa do zawieszania go w 
obowiązkach kapłańskich, ponieważ „nie na- 
leży do jego djecezji*, a jak on utrzyinuje, 
księżom z zaboru moskiewskiego wygnanym, 
do których i on zalicza się, ojriec Św. po- 
zwolił „wszędzie, chociażby na kamieniu bez 
szat kapłańskich*, odprawiać służbę ko- 
ścielną. 

Ks. Kamiński jest człowiekiem zręcz- 
nym, zdolnym, postępowaniem swem jednak 
nie budzi zaufania najmniejszego. 

Papież po upadku Francji postanowił 
wejść w bezpośrednie z sBultanem stosunki, 
celem zawarowania swobody kościoła katoli- 
ckiego na Wschodzie. Rząd konstantynopol- 
ski dość przyjaznym okazał się wystąpieniom 
przywódcy rzymskiego kościoła. Nie trwało 
to jednak długo, od chwili bowiem, gdy Igna- 
tjew zdobył sobie wpływy w gabinecie suł- 
tańskiin, to zaraz Porta zaczęła uchylać się 
od zuwarcia konkordatu, a co więcej, Koptów 
i Maronitów skłania do tego, aby nie znosili 
się z wysłannikiem papieża, mgrem Franchi. 
Telegram zaś z Konstantynopola donosi: 
„Gminy katolickie obrządków chaldejskiego, 
maronickiego i ormiańskiego z duchowmumi 
swymi na czele, zaniosły petycje przeciw za- 
warciu umowy między Purtą a stolicą apo- 
stolską przez msgra Franchi reprezentowaną. 
W. Wezyr oświadczył, iż nie może zawierać 
żadnej umowy z władzą, obleczoną charakte- 
rem nieomylności, 

Parlament niemiecki uchwalił zniesienie 
kaucji od pisn perjadycznych i Zniesienie 
prawa pozbawiania konsensu na wydawnictwo 
piśm czasowych. 

Dziś spodziewają się w Berlinie cesarzo- 
wej moskiewskiej w przejeździe dv Eins. Z 
tego wnoszą, Że w ciągu lata nastąpi spotka- 
nie się cara 7 cesarzem Wilhelmem. 

Senat hiszpański uchwalił 85 głosami 
przeciw 23 wyg towanie adresu do króla Á- 
madeusza na mowę tronową; większość więc 
przychylną jest nowemu rządowi. 

Zawarty pomiędzy Anglią i Ameryką 
układ, postanawia wyznaczenie pięciu sędziów 
polubowaych, których zamianuje królowa 
Wiktorja 

Zajścia na uniwersytecie w Helsingforsie 
w Fiulandji, spowodowane wystąpieniem pro- 
fesora Nordkwista przeciw wystawieniu po- 
mnika majorowi Malenie, patrjocie finlaudz- 
kiemu, smutnie się bardzo zakończyły dla 
studentów. Zajścia polegało na udziale w ma- 
nifestacji przed domem profes'va, któremu 
sprawiono kocią muzykę i wybito szyby. — 
Dziewięćdziesięciu dwóch studentów, którzy 
się przyznali do brania udziału w demonstra- 
cji i w zebraniu, na którem uradzono, aby 
takowa miała miejsce, wydalono z uniwersy- 
tetu na pięć miesięcy. Czterdziestu dziewię- 
ciu, którzy brali udział w przygotowaniu de- 
monstracji, wydalono na cztery miesiące. 
Dwnudziestu dziewięciu mniej winnym dano 
napomnienie. W taki sposób blisko piąta 
część studentów została wydaloną z uniwer- 
sytetu. 

Gazeta Szłązka w przedmiocie podpisa- 
nego we Frankfurcie pokoju, taki zamieszcza 
artykuł : 

„Księciu Bismarkowi powiodło się osią- 
gnąć we Frankfurcie takie rezultaty, o ja- 
kich w najśmielszych przypuszczeniach nie 
można było marzyć. Kiedy prawie wszyscy 
przygotowani już byli na to, że pod wzglę- 
pem finaasowym będzie musiał porobić u- 
stępstwa, aby za to nzyskać pewniejsze 
gwarancje wypłaty, a nikt nie Śmiał spo- 
dziewać się czego innego, nad proste zabez- 
pieczenie tych korzyści, jakie nam w punk- 
tach przedugodowych przyznano, spada nam 
nagłe nieoczekiwana nowina, ze ostatecznie 
zawarty pokój nietylko Żadnej redukcji za- 


pod wzg!ędein ekonomicznym nie koniecznie 
są korzystne, można bowiein spodziewać się, 
że pokoje mniejsze o jednem tylko oknie, 
byle frontowe, wielu przyjeżdżającym mogą 
być bardzo pożądane, a która to okoliczność 
na podniesienie dochodu znacznieby wpłynęła. 

Co się tyczy zewnętrznego widoku w 
mowie będącego gmachu, to musimy uwagę 
zwrócić na to, że sposób czyli maniera ryso- 
wania, przedstawia się niekorzystnie, wraże- 
nie w całości jest mdłe, niemające tego ży- 
wego kolorytu, którym się inne projekta od- 
szczególniają. W zastósowaniu dekoracyj wi- 
dać, ze projektant grzeszył zbytnią skromno- 
ścią, reflektował zawsze na stronę finansową 
i możebność całego wykonania. 


W przedpokojach podłużnym i poprze- 


cznym sali — widzimy także wewnętrzne 
dekoracje takowej z wielką pracowitością i 
gustem przeprowadzone — i jak to już po- 


wyżej wzmiankowaliśmy, na motywach sali 
Towarzystwa muzycznego w Wiedniu osnute, 
tylko o wiele prostsze — jednak odpo- 
wiednio do całości zastosowane. System o 
grzania sali balowej, restauracji i  westibu- 
lów uwidocznił projektant — podając d^- 
kładne rysunki kaloriferów systemu francuz- 
kiego. W ogóle część konstrukcyjna całego 
opera u jest z wielką dokładnością w naj- 
drobniejszych szczegółach przeprowadzoną, 
liczne przekroje i szczegóły pojedyńczych 
części tej budowy — dają Świadectwo o nie- 
pośledniej praktyczności projektanta. Dułą- 
czony temuż projektowi szczegółowy opis 
całej budowy — uzupełnia całą tę pracę 
kompletnie. Wszelkie rysunki są pracowicie 
wykończone, brak im tylko efektu równie 
jak i fasadom, któreby można porównać z 
piękną kobietą nieposiadającą kokieterji. 


8. Projekt z dewizą „Feniks.“ 


Czy projektant na serjo myśli o tem, 
ażeby istniejący hotel angielski zgorzał, by 
z tegoż popiołów nowy powstał? O! co to— 
to możemy zapewnić, że z tego nic nie bę- 
dzie — bo p. Praun żadną miarą na to ze- 
zwolić nie może — i nie powinien; lecz 
wracając do rzeczy — miło nam przyznać, 
że równie jak poprzedni tak też i ten cały 
projekt uderza niepoślednią skromnością 0- 
bok głębokiej, praktycznej myśli organi: 
cznej w przeprowadzeniu tak trudnego za- 
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warowanej sumie kontrybucji wojennej nie 
dopuszcza, ale znacznie skraca jeszcze ter- 
mina wypłaty, i Niemcom daleko pewniejsze 
daje gwarancje swej trwałości.* 

Abdykacja księcia Koburg - Gotha na 
rzecz Prus jest jnż faktem, który niebawem 
ogłoszony zostanie, W tych dniach z jnicja- 
tywy parlamento berlińskiego przyjdzie pod 
obrady wniosek dotacji dla ks, Bismarka, 


Z lwowskiej Rady miejskiej, 


Posiedzenia zd. 17. bm. pod przew, dr. Zie- 
miałkowskiego. Na porządku dziennym przyjęcie i 
przyrzeczenie przyjęcia do gminy Pp. dr. Toka- 
rzewskiego Zygum. i Dobieszawskiego Zygm, Refero- 
wali radni p. Piątkowski i Zborowski. Pomienie- 
ni panowie zostają do gminy miasta Lwowa przy- 
jęci również jak petent p. Tokarzewski Wjncen- 
ty. Następnie pan dyrektor kasy oszczędności, p. 
Franciszek Zima i pani Tekla Dębska, nauczy- 
cielk:. przy szkole żeńskiej Benedyktynek, otrzy- 
mali przyrzeczenie przyjęcia do gminy, aby módz 
utrzymać na taj podstawie obywatelstwo AUStrją- 
ckie, Na wniosek pana radnego Wieczyńskieg 9 
opuszczono panu Zimie taksę, przypądającą za 
przyjęciw do gminy. Dalej udzielono obywatelstwo 
miasta pp. Rawakiemu Tomaszowi i Makanowj 
Janowi, a przyjętych już do gminy sióstr Feli- 
cjanek, Julię Łabęcką i Chryzostomę Wojdę, u- 
wolniono od przypadających za to taks, 

W sprawie licytacji na dostawe kamienia 
rynsztokowego, postanowiono kupić LA razie Za- 
pas tylko za 1290 złr., i dostawę poruczyć pann 
Wilhelmowi Wagnerowi, na resztę zaś ma być 
rozpisana ponowna licytacja. 

Radny dr. Wolski wnosi imieniem gekcji 
II. sprawę podwyższenia płacy dla miejskiej stra- 
ży ogniowej. Jak się z Skonstatowania sekcji 
bezpieczeństwa (LV) pokazało, przyczyną, Żestra- 
Żnicy nie wytrzymują dluższego pobytu W azere- 
regach straży ogniowej, jest za nizka stosunkowa 
płaca tychże. Sekcja proponuja podwyższenie 
33'/ 9. Pu dłaższej dyskusji, w której zabie. 
rają głos pp. radni: Błotniecki. Wild, Wajda, 
ląbrowski i Kolin za wnioskiem sekcji finanso- 
wej, która wnioslą na razie tylko w mniejsze 
podwyższenie piacy t. j. 1820 guld.— a obmyśję. 
nie dalszych stanowczych środków zaradczych 
poruczyć chciała sekcji bezpieczeństwa, zaś p, 
Dr. Rieger, Gębarzewski, Halski i Koliszer Józef 
popierają stanowczo n:yśl sekcji bezpieczeństwa: 
zapada uchwała znaczną większością w myśl se- 
kcji bezpieczeństwa, 

Nakoniec załatwiono na porządku dziennym 
postawioną sprawę sprawienia 100 nowych latarń 
naftowych w ten sposób, iż przyjęto ofertę p. 
Ad. Bratkowskiego, który się zobowiązał dostar- 
czyć sztukę po 10 guld., w dodatku zaś obie- 
cał jeszcza przerobić 70 starych latarń bezpła- 
tnie. P. Gumota, zastępca nauczyciela przy 
szkole Klżbiety otrzymał pensję 15 guldenów 
miesięcznie, na czem posiedzenie Skończono. 


Kronika 


— Kurjerek lwowski. Szkaradny maj te- 
goroczny doprawdy Że do rozpaczy przyprowadzić 
może nietylko gospodarzy, co jeszcze nie obsiali 
pola, ale i biedue pokolenie brukotłaków miej- 
skich, Ileż to planów przez cały tydzień uklada- 
nych musi iść w niwec przez ten deszcz codzien- 
ny! Oto naprzykład przygotowana na czwartek 
wycieczka „Orłów* na Wysoki Zamek do roboty 
przy kopcu nie mogła przyjść do skutkn z po- 
wodu słoty. Mnóstwo innych wycieczek układa- 
„nych w prywatnych kólkach udaremnił ten deszcz, 
A kto wie ile to marzeń miłych ten i ÓW, a cza- 
sem i ta i owa przywiązują do takich wycieczek 
teu zrozumie, dlaczegu tak powszechne słych:ć 
u nas narzekania na niegrzeczny maj tegoroczny, 

Zresztą w ogólności jakieś fatum cięży na 
tym tygodniu, bo nietylko Że anra zawodzi, Ale 
na dobitek i pani Modrzejewska choruje, więc 
przygotowane dla niej na środę kwiaty powiędly 
amutnie. a wczoraj takżo, zamiast witać jnż na 


dania; widocznie kiernjącą myślą projektan- 
ta było, zadosyć uczynienie wszelkim potrze- 
bom, które do pożądanej wygody podróżne- 
go i łatwej administracji tak obszernego 
gmachu niezbędnie są potrzebne. Ale, że 
bez tego ale nic być nie może, przeto i w 
tym projekcie niemile nas dotknęła skrzy- 
wiona, złamana linia całego gmachu od Je- 
zuiekiej ulicy — ztąd powstały te miedogo- 
dności w korytarzach i przyległych aparta- 
mentach --- a nadto i tak wąska ulica Je- 
zuicka jeszcze bardziej zwężoną Została Wy- 
stąpieniem Środkowego ryzalitu. 

Również nie puchwalamy dwóch zajezd- 
nych bram od Jezuickiej ulicy, które wobec 
istniejących zejazdów od ulicy Karola Lu 
dwika i Majera — zupełnie są zbyteczne, 
alb>wiem im więcej takich zajazdów, tem 
więcej potrzeba portjerów, i tem trudniejszy 
nadzór. Zresztą usunięciem tych dwóch i 
tuk krzywych zajazdów całość projektu nie 
ucierpi — przeciwnie dostanie się natomiast 
dwa sklepy z magazynawi. Cə do wscho |ów, 
to takowe powinny być prawidłowo w fta- 
kiem miejscu sytuowane, azeby tychże od- 
szukanie żadnym nie uległo trudnościom — 
otóż pod tym względem nie wszędzie pro- 
jektant zadosyć uczynił. Równie też i kuch- 
nia dia restauracji na dole — Wydaje SIĘ 
nun za małą a nadto nie widzimy st050w- 
nego lokalu do mycia naczyń i ną spizarnię; 
kuchnia zaś do sal balowych należąca, _ Mie- 
ma bezpośredniego z niemi połączenia. Y ca- 
leby nie zaszkodziło, gdyby projektant Obok 
sali pomyślał był o palącej tytoń pUPUczno- 
Ści. Brak toalety damsk ej w sali balowej 
wielce czuć się daje. Co do architektury w 
sali — to takowa celuje wielką Skromno- 
ścią, nie można jej jednak odmówić gustu i 
łatwości w praktycznem wykonaniu. (o do 
tasad to posiada ten projekt tylko jedaą — 
i to od strony ulicy Jezuickiej, czy jednak 
zastosowanie tej nienajszczęśliwiej obmyśla- 
nej fasady da się zastugować do podziału 
osi okien, innych frontów — bardzo Wąt- 
pimy. i 

Co do maniery rysowania tych planów, 
to z przyjemnością zapisujemy, Że rysuki są 
starannie, czysto i dokładnie Opracowane, 
szkoda tylko, że brak niektórych  przekroi, 
stanowi projekt niezupełnie wykończonym. 


(C. à. n.) 
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i ; ieliśm To Muzem, zdaniem naszem, które powała- | a przyzwoleniem ogólnem jużbyśmy pokazali bar- Wiedeń dnia 18, maja. (Kor. Gas Nar.) Z Bukowiny wybrany Potrino, na 
| ik, ni sigo zrzec 4 my się przedstwić narodowi, jest jakuby schro- | barzyńcom, że z prochów dźwigamy seyi T sila | (Z gieldy zbożowej.) -Obrót na rynku zbożowym zastępcę Kovacz. 
lejsze pani Modrzejewskiej, Safanduły — to zgroza!.. | nieniem na wolnej szwajcarskej ziemi wszystkich | ich Bai nie siad w nas tego, cO T © agi- | rozwinął się w ostatnich dniach znaczoiej i ożywił; P " T.. o 

AIEE tki uporezywie utrzymnjące się świętości naszych historycznych, relikwij wodzów, nąć może pod praga  WEWIĘTZĘCONIA APO sł ak pokup się wzmaga, a zwlaszcza pszenica cieszy l raga . maja. & czerwiec 0- 
NA droż A I 1 k E: A tymi parjasami co | Sztandarów bitew, wizerunków, ksiąg 1 dzieł kun- rachunków, pod egoizmem zamykającym uszy, jak | się silniejszym popytem przy dość znacznym | czekują w Karlsbadzie ks. Gorczakowa. 

wein > Gro kk POMIESZESA*MIĘ 2 ch toczyć możemy | Sztu, których dotąd ręka barbarzyńców nie wy- | ów wąż biblijny, przyciskający ucho do a cuż obrocie, co jednak nie „wpłynęło na podwyżkę A ; 
Licja - 41 ER i 4 można mieć | tępiła. 4 i żeby go muzyka wzniosłych nie | Pe ae cen. O żyto nieco silniejszy popyt, m Ea Turyn 19. maja. -Król włoski 
' pod Dei a E AP mieszkając neich Zadne inne miejsce w cywilizowanym Świe- Z tych przekonań wychodząc zakład pamią co do tego artykułu na giełdzie przychyla się wyzdrowiał, í 


jeszcze dostać coś w dodatkn. Oto na Zólkiew- 
skiem w kamienicy pod liczbą 210%, przybite 
było niedawno uwiadomienie następującej osnowy: 
„Unerhorrt billig! Nebeuan gelegenes Somerlogis 
mit Belohnung zn erhalten in Mietbe zur Seca- 


cie odpowiedzialniejsze być nie mogło. Galicja i 
W. księztwo poznańskie, albowiem znajdują się 
w warnnkach, w których lada chwila spodziewać 
się moona zmian, mogą ych sprowadzić hordy, 
choćby na krótko na te ziemie, a to jnż dosta- 
teczne byłoby do zniszczenia tych naszych zua- 


tek narodowych w Rapperswyln, któregą otwarcie 
uroczyste wkrótce ma nastąpić, sumieniu i go- 
dności narodowej polecamy.* 


p 


Z nad Swicy 11. maja. (Sposób „brata“ 
łyda przeciw chłopowi do przyznania się o zbro- 


na korzyść spożywaczy miejscowych, gdy zagra- 
niczna oferty nie dopisnją oddawcom. Ceny nia 
zmienia. Owies ciągle stagnuje staniawszy 2s- 3 
cent. na mierzycy 5O f. Jęczmiona zaniedbane. 


Oświęcini 17. maja. Koresp. Gaz. Nar.) 


Florencja 19. maja. Pod. pozorem 
urlopu powołano tu z Francji posła 
Nigrę. 

Były komendant żuawów papieskich, 


i itv i- i i i isowi - | Na dzisiejszym targn było wołów 1120. Sprze- łk ; i 
Zi tur, Kunirung (?) nnd unterhaltenden zeitvertrei i Sa: „| doię.) Szulem Gladstein, urendarz z Lisowic, wy jszy , pułkownik Charette ma znowu werbować 
w] beia a S TA des benachbarten Scheu- | szych znaków, które synowską miłością otacza chodził d.+5. kwietnia 1871 z domn, i wyjął z et, AOC aa „ które we Francji ochotników dla papieża 
u my. anadrza polares, oddał takowy żonie swojej jdą do Wiednia, Płacono za cetnar wagi wie- p 
ro LE Przy kopaniu rown na rury gazowe zuale- Hiszpanie, Austrjacy we Włoszech, Anglicy Taubie ałoby go -doskafrarachowśla, *** | deńskiej 32 óo 33 zk. Kotar d. 19. maja. Wedle tele- 
*srpg] ziono wczoraj na placn Św. „Ducha mnóstwo ko- | w Indjach, WO | gie | Ai pe" Tauba nie spieszyła się ze schowa:iem, i Oświęcim d. 18. maja. Gaz. Nar. Z po- | gramu z Cetynii wybuchło powstanie E 
ści ludzkich. Był tam dawniej cmentarz. ochraniali dzieła sztuki LuELIgENCJI 1UdZKIEJ, | pulares został na stole. Gość, Wasyl Ilków, był zostałych wczoraj 140 wołów, sprzedanemi zo- ł i Albanii A , 
Pa Roz a na dniu 18. a do dnia 21. | jako wspólną, całej ludzkości własność; ale ina- | w karczmie, i widział opieszałość Żydówki, przy- stały dzisiaj sztuk 60 póździe więc do Wiodnia północnej anii. Z Pogorzicy wyma- 
nag Dh. oni walne zgromadzenie człon- | Cze SIę ma z barbarzyńcą, który nietylko ze sta- | pliżęk się do stoln, i pulares schował. Zydówka 80 sztuk i to dla tego, że z tych 80, sztuk 21 szerowało tam wszystko wojsko tureckie. 
ty. tów loddziała lwowskiego Towarzystwa nowiska nienawiści narodowej, ale z S zapomniała o pularesie, gość poszedł zb domu, zatrzymano w drodze, jeszcze dotąd nienadeszły, 
E : i = ini jį | natury niższej organizacji, niszczy i tępi = Gladstein powróciwszy, zażądał od Żony pu- A i i chciano; *kupoy a a | 
m A Eg E RAEN tal stko, cokolwiek przechodzi granise jego potrzeb. | Jaresa żydówka stenchlała, i „th Ah + ża ŚR PU OAT ESN (Z biura korespondencyjnego.) 
Hi wa > | i Mieliśmy tego dowody na muzeach uaszych, Świą- ularesn nie schowała. Gwałtu! krzyknęli Żydy i A : maa 
irja-  Bzkoły ladowej, w ratnszn na Iszem piętrze. tyniach i bibliotekach rozkradzionych i zniszczo- ER; ten moment przyszli na myśl, że Wasyl Tl- Obrót tygodniowy na targu wrocław- „ Wiedeń 19. maja. Na dzisiejszem 
ego Idąc przez most od posągn Jabłonowskiego | nych, W Galicji przeto i W. księstwie zbiory | ków takowy nkradł, gdyż był znany, że lubi się | Skim. y ianh posiedzeniu Izby poselskiej Knoll wraz z 
+2 z wałów hetmańskich można nieraz niemiłego | nasze archelogiczne nie mają Żadnej pewności cndzą właanością podzielić, albo takową sobie , Powietrze zawsze jeszcze zimne i deszcz | czterema innymi deputowanymi postawił 
nowi w na sobie samym jp o nu AE ostania Się, w obec zbliżających się prędzej czy | przywłaszczyć. Sm He pada ; zh je ró: bowie Ea wniosek odroczenia wyboru delegacji do 
i ielki iury; ‘ac 418 „niej ; j i i ardzo się skarzą, mcza3 ola wy: | .. : : d 
relig g do ae a ANE) w Wieczór zaś miki) SH, uważaliśmy za gwiazdę aa I TW LE Faut. p” żej położone iers a AK vileto nie | lipca. Wniosek ten nie uzyskał jednak 
r,- RERO CMA TZS YDE 4 ; e Francji, ą aaa Ilkowa, przedstawiał mu, żety pnlarea oddał, że ; dóstaj rzneżo. DO 
są lampy po obn bokach „m ak przewodnią narodów, mogliśmy dawniej złożyć żyd mu coś z pieniędzy daruje, lecz llków obu- oka i kob 4 r 50 poparcia. 
iati nięte obok stojącemi budkami. Zdaje się, iż zda | nasze niepodrzewiały miecze, nasze podarte sztan- w me śmieci ydiGodeik Fior a nativ: otąd powietrze to zimne na rośliny Ża- | 8 : l 
MA doby się jn? raz, jeżeli nie nowemi daskami po- | dar iiy obecnem położeniu to jest niepo- m m ag A sand H Na. ew dnego szkodliwego wplywu nie wywarło i wia- Do delegacji wybrani oprócz posłów 
| ZA sk m. J. p da poszkodowanego odgrażłał się, i g WE: z Galicji: Theimer, Malden,  Waldert 
pe kryć most, to przynajmniej polatać go i uchro- | dobne: kalumuię rznca, i że go zato przed sądem oska- | domości o stanie siewów w ogóle są pomyślne. i D , , 
p nić przechodniów od wypadków, W Anglji kiedyż usiłowania nasze wydoby- | pzy, Wtem zbiegli się żydzi różni, i jeden z | Bez obawy jednak nie obeszło się i to bylo | Banhans, Klier, Leitenberger, Fuerth, 
j Wydział krajowy umotywował dymisję daną | cia się na niepodlegość ogólne znajdowały po- | pomiędzy nich prosił, by mn pozwolono z podej- | głównym powodem, że od polowy rety ty - Herbst, Russ, Zedtvitz, Huscher, Vojno- 
iekcji  naczelnemn inżyniorowi krajowemn p. Jarmun- | parcia? Ze strony rządu nigdy; ze strony ludu | pzanym pomówić, zaręczając, Że będzie pniares. | godnia > targach Aa ak ad e = wiez, Figuly, Franciszek Gross, Lasser, 
stra dowi tem, Że nie jest on obywatelem państwa | słabe i nieznaczące, a mianowicie z uwagi NA | propozycję przyjęto. Ilzie tedy do aresztn żyd reńskich cóny znacznej nabrały stałości, z Rechbauer, Carneri, Jessernigg, Costa, 
kg austrjackiego Wedle obowiązujących c, k. prze- | reprezentacją parlamentarną, ewą drogę, przez Kawka, gdyż Ilkowa wójt przyaresztował, rozma- bynajmniej ruchu handlowego nie powię Bzylo. Petri Weeb Chl tzk Sturm 
z pifów może być takie motywowanie dymisji p. | którą opinia powszechna przechodząc zwykle, W | wiał tamże z podejrzanym po przyjacielsku, potra- | W Holandji zaś i Niemczech południowych na- je a= aS sel 7 
e Jarmnnda całkiem na miejscu — tego zaprzeczyć | innej w arcyzmoderowauej manifestuje się formis. | ktował go wódką, potem dał mu dwa óledzie | der spokojne nsposobienie targowe Żadnej nie Vanderstrass, Demel, Greuter, Giovane li, 
r nie można. Ale nie godzi się przecież Polakom | Tak, miechy ludowe służą tam jedynie do wyda- | bez chleba na zakąskę, ubolewał nad nim, że | doznało zmiany. y Czerne, Vidulicz, Qelz, Pascotini, Giskra, 
sata wypowiadać chociażby nawet „urzędownie* opi- | mia z tych organów głosów harmonizujących Z | niewinnie go posądzają, i z tem się oddalił z a Targ nasz zbożowy, powodowany miano- | Kuranda i Dienstl. 
$ io nii, że Polak nie jest obywatelem tego kraju. | bilansem przychodów i wydatków. aresztn, nakazując, ażeby podejrzanemu ani kro- | wicie wiadomościami z Anglji, okazał chwilowo 
IA; Łapodnio mówiąc fi ten koncept nazwać W państwie włoskiem zbiory qasze przyczy- | pli wody nie dano, m tym sposobem za krótki | (" 2 połowie przeszłego tygodnia) pewne oży- Izba panów dokonała także wyboru. 
SR, Ki j niłyby jsdue muzeum więcej do tysiąców, i stra- | „zas będzie TIlków sam si prosił z pularesem, | "ienie, a nawet niejaką dążność ku podwyżce; | Wybrani są: Wiilierstorft, Wrbna (młod- 
150 - iedorzeczny m. ; iki i j W g f nspos?bienie to jednak nie nabrało siły i dziś ipi i 
i ciły cbarkter, jaki mu w nczncin nadajemy, We | zę on za to głową ręczy. p jednak y szy) Pipitz, Wickenburg, Härdtl, Mortens, 
ejsze Wyszedł numer 9ty Szczutka. Pismo to Włoszech pamiątki nasze weszłyby w rnbrykę Ledwie upłynęło parę godzin, Ilków gwałtu | %nów poprzednia chwiejność. M din, Hartie, Schinerli ks. Fa 
róle- _ wyrobiło jnż sobie prawo obywatelstwa n tutej- a szan Biody M) Saona by zesci Hs GRE", 8 Pszenica, w piękuem ziarnie stale, w po- ercandin, Hartig, mering, XS. fur- 
e N a N E N EA i F Wy mie dostanie as pularoż wró. | śledniem zaniedbana; za 100 kilogr. białej | Stenberg Jabłonowski, Gołuchowski, Lo- 
: A á i awie- ' p , owiedzia 0 f i z : i 
hn o R UTA aby "RaTAM ŚL GA do wiary w opatrzność i w upsosobieuie ludów, ci Ilków wtedy wyznał, że pulares z pieniądzmi płacono 659 —79/,, tal.. żółtej 6'/, — 73,, | dron, Winterstein, Dobblhoff, Hasner, 
ge "u. a Ostatnim namorze jest mianowicie KI Xa | (4 dzisiejszych szlachotniejsze. , . | okradł, 1 odda go natychmiast, „bo go piecze | t'larów. — j Unger i Gablenz, 
wa: wcale dobrych konceptów jak up. następnjący list Źaden więc inny kraj nie zdaje nam się | Serel Zyto, w ogóle spokojniej; za 100 kilogr. 
Be- do p. Ue dA EU ada” A: odpowiedniejszym celowi naszemu nad Szwajcarję, Puszczono złodzieja, — poszedł, i własną 4, —6 tal. Na termina za 2000 ft. na maj- Paryż 1.9 maja. Obiega pogłoska, 
nym TYPY ag aji re żyj A która dając gościnność Kościnszce, pierwsza po- | ząką z pod obroga wyjął pulares, i wrócił tako- A + +5 100 kiliogr Że powsiańcy odparli atak Wersalczyków 
tarń | Alfred. Potocki.* jęła myśl wspólności narodowych celów, postępo- | gy bez uszkodzenia, było w tym pularesie 450 | , Twe TADPIUR ST |na_ fort Montrouge i na wieś Vanves 
à fre . wego rozwijania się, opartych na niepodlegości, złr. gotowych banknotami, i 1L0Q złr. w papie- | 4 l4=4 his tal. l A sii i Z lasku bul ńskikah 
e. Otrzymujemy od jednego z obywateli przed- | wolności i nietykainości granic, i czynem tym | rach pieniędzy. Otóż sposób, praktykowany w Mo- joge bardzo stale; za 100 kilogr, 4%, | 80218 Się trzymają. u 0 g 
bie- miejskich zażalenie na księdza Tworowskiego. | połączyła się z wojnjącą po Śmierci swojej poli- skwie na więźniach stanu, i tu się udał na zło- | do 5 l gatal. j 3 i z przykopów przed porte Muette wypę 
pła.  Skarzący się chciał pochować żonę o godz. Gtej | tycznej - sea sb l dzieju, i rzeczywiście podziwiać trzeba inwencję 51), tale bor pokupn; za 100 kilogr. 5'/,, | dzić mieli wojska wersalskie. 
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PJ _ grzeb już o Śtej, pomimo, ża o tej godzinie nie | chwili wiernym jest zasadzie, na której się- faker byłyby pieniądze przepadły. Śledztwo w Wyka, zaniedbana; za 100 kilogr. 4 do Komitet bezpieczeństwa publicznego 
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, E A A: pa. 1 A 
hać możności kanonik kapituly lwowskiej, zważywszy | 578890 nie mogliśmy znaleźć schronienia dla bo- G EM Ee aypa tE wczorajszej 81”, „tal. za 150 glr. koju. 
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Swieży transport chińsko-rosyjskiej herbaty. W aga wiedeńska. 


Tylko z napeluiania 
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HA Herbaty. Melange Emperial | Congo Proszek | Wszystkie herbaty : 
3 Familijnej de Moskau || żółto-kwiatowa Cesarska Herbaciany ||mają tą zaletę, że ciemno naciącają Ķ 
R 1 ft. wagi w, 3 zir. w.a. 4 złr. w. a. 5 złr. w. a. | 2 złr. w. a. | 1 funt. wied. 1.20 ct. i mają nadzwyczaj przyjemną woń. œ 
É k Łaskawe rozkazy z prowincji uskuteczniam natychmiast nie licząc za opakowanie. x 


Handel Karola BaHabana Lwowie 296 „pod złotym Kogutem.“ 


Podziekowanie. || SPÓŁKA KOMISOWA 366600006069609000908: 
Za ostatnią przysługę wyświadczoną pry dla rolnictwa 1 przemysłu rolniczego E, Fabryka 


odprowadzeniu na wieczny spoczynek zwłok) pod firm 
[naszej najukochańszej córki Euilii , składamy x 
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wszystkim osobom, które jakikolwiek udział Krasieki, Kraiński NY Com 5 3 r ] 7 d 7 7 a] 
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| Ze zro = a ) dą ję w [6 maja: 1871 2056 1—1 zaprasza szanownych współobywateli ziemskich do wczesnego za- Gg J = iiroensa p 
otrzymał Big t mawiunin maszyn i narzędzi rolniczych i rolniczo- przemysiowych, 5: F P em d 
j ELA NDE I_ Alojzia i Michał Olszewscy. gdyż później fabryki poprzedniemi obstalunkami zarzucone, późniejszych na czas dostarczyć EQ we Lwowie 
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Mam zaszczyt zawiadomić szauowne Panie, że otworzyłam drugi 


MAGAZYN MODY 


przy placu Marjackim na miejscu Michel, 1. 301. 


Sprowadziłam do moich magazynów kapelusze Bruk- 
selskie, z Londynu i Wiednia, z różnych slomek, 
włosieni. fru-fru, €rep de chin it. d., które zniecaja 
się dobrym gustem i najtańszą ceną — oraz pole- 
enim: Stroiki, €zypectzki wizytowe, negliżyki, ko- 
 |-„|kardy,. Kkrawatki (siateczki invisibles), kwlnierze 
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II Magazyn strojów ulica Nowa l. 281 miasto. 


Baltischer Lloyd. 


Szczecińsko-amerykańskie Towarzystwo akcyjne żeglugi parowej, 


a rfk śą 2 BÓR (A : sii 9 ama > 
uym warunki liey tacyjne przejrzane być, „AŻ Rynku I. 172 Bezpośrednia jazda pocztowa parowcem między 
E wiwolinię Udana gu na Ws/ŚWdeŻE* zaopatrzony 

eng wywołania ustanawia się na 


Nzczecinem i Nowym Jorkiem 


ewentualnie między Kopenhagą i Christiansund 
Jazda na zupełnie nowym żelaznym A. f. parowcu pocztowym 


Humboldt, Capt. P. Barandon, i Franklin, Capt. F. Dreyer, 


rozpocznie się w kwietniu r. b., dnie odjazdu będą w najbliższym czasie dokladnie oznaczone 
a wedle potrzeby urządzone będą osobne parowce. 1766 4 -9 
Ceny od pasnżerów: I. kajuta 100 tal, na pokładzie 55 tal. włącznie z wiktem 
Fr chty L. 2. — i 15%, primago od 40 stóp kubicznych ua miarę angielską. 
| Rozsyłka pakunków dv wszystkich części Ameryki. 
Co da pakunkówi jazdy uprasza się udawać do ajentów baltyckiego Lloyda w Szczecinie. 


Zdolnych i rzetelnych ajentów poszukuje się. Dyrekcja. 
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FIAKKOÓB KRONFELBD, 
Jubiler i złotnik oraz i taksator 
IW przy Filiic.k. up. Banku dla obrotu ogólnegu we Lwowie, 
poleca względom Szanownej Publiczności, 


przy ulicy Pojezuickiej pod l. 172%), naprzeciw domu Karnickich, 
swój skład najmodniejszych towarów złotych i kosztowności, 


tak własnego wyrobu, jak i z pierwszych fabryk zagranicznych, 
po cenach najumiarkowańszych. 

Wielki wybór korali w najlepszym gatunku tik w sznurkach jak i w garni- 
turach. Każiego rodzaju kosztowności i kamienie zakupuje po najlepszych cenach 
możliwych, a wszelkie zamówienia i naprawy uskutecznia szybio i tanio. 

Piekny i wielki wybór męzkieh 1 damskich lańeaszków etehowanych z litu 
karatowego złota po najamiarkowańszych cenach. 1947 3— 2 
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Podpisani mają zaszczyt uwiadomić szanowną Publiczność, 
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w Truskawceu. 


Zakład ten słynny z swych zdrajów zbawiennych, kapieli solnych, siarczano= 
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Lwów dnia 6. kwietnia 1871 r. | nia i przeżuwania, wstawia bez bólu. 


Eżól zebów 
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plorabuje 1716 71—? E F 


Dentysta J. WEISS, byly 
asystent dr. Bardacha w Wiedniu. 


Obsenie zamieszkały we Lwowie ulica 
Halicka, 1. 259 naprzeciw katedry. 
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Aksamit. Golelina, Wenecyena, 
Ryps, Geratu amerykańska , Creton. 
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Franciszek Krall i L. Dobrzy 
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PRACOWNI STROJÓW DAMSKICH BSG" Główny skład spedycyjny: w aptece pod Bocianem w Wiedniu. “ES 
Proszę zwrócć uwagę! Każde pudełko przezemnie wyrabianych proszków Szidlicvich i każdy proszek jedną dozę zawierający dla rozróż- 


L) L] LJ 
Restitutions-Fluid znaną już z gustownej i starannej roboty, polecając swoje najmodnie sze stroje, nienia od podobnych innych wyrobów opatrzonym jest moją marką ochrony. 
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4 a ; R A 3 m żnych jezykach. 
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Carl Simon Thier p Krfnder dea Rentitationa="-203G 2 4 Józefa DY Henryka Jahl, dają się one zastosować w leczeniu u Uat ia ciała , p oj i a 24 naj" cierpienia nerek , nerwowym 
m Pia: part T oa ; ; bolu głowy, uderzeniu krwi, reumatycznych afekcjach, hysterji, hypochondrji, skłonności do wymiotów i t. p. 
Heilmethode. 1722 2 —25 X 9 N dawniej uczennica pani M. Papptus "2 , , 3 
© Wien, I1 Bezirk, Schiffamtsgasse 14. Wszelkie zamówienia w miejscu i na prowincję natychmiast uskutecznia SIę. Skład tego proszku utrzymują : 
Snia anun f : we LWOWIE apt. A Berlinzr, Z. Ruokera, Kleina Wwa, K. Schubuth, F. W. Królikowski. Dy . 
w Białej Reichart apt., w Dobromilu A. Urotowski, ap. | w Krakowie Józef Vrauczyński, | w Stanisławowie Stecher-Sebenitz 
«u  „ Keler apt. | „ Drohobyczu Kleczkowski, p Limanowie Aut. Miller, ap. „ Stryju K. Krzyżanowski, 
- ” J. Berger | „ Glinianach Hełm. apt., " Nowym S4czu Kosterkiewi- z Suczawie E. Botczat, 
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{í P "DNIU ( k Brodach Ed. Liska ap., | „ Jaworowie L. Lachowicz, aP»! „ Nowym Tura C. Laur, 3 „e „„gC. Buchelt, ga 
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=> k: | u aa Hans i iy A h kaj l 8 3 9. = Czerniowcach Ie. Sehu sj x Józef Jahn, » Skolem W. Liebesmann, | „ Żółkwi Jul. Nahlik. 


Powyższe firmy przyjmują także zamówienia na 


wygrane zir. 300.000, 780.000, 220,000, 75.000, 60.000, 50.000, 30.000, 
25.000, 2.000 i t. d. i t. d. j 


Jeszcze tylko sześć ciągnień 
mają te bsy, dlatego oliarujemy, ażeby każdy 2 małą w kładką przy tem ciągnieniu mógł uczęstuiczyć, ostem plowane 
20 częściowe udziułowe kwity, ważne nit wszystkie 6 ciągnień, na piątą Cząść losa po 10 ztr. za sztu kę 
bez żadnej dalszej wpłaty. Jak tylko wyciugniętęy zostanie serja losu udzialowego, Odkupujemy na żądanie takowy za 
14 zir. napowrot, w tem sposub zapewniony jest zysk £ atr. (przy 20 losach BO złr.), przeto zawsze wypada zysk a nigdy 
strata. Za przeslaniem gotówki lub za wplacentom na, poczedć 10 zir. za jeden (i0 sztuk 95 zlr. 20 sztuk 185 ztr.) wysy- 


lamy takowe natychmiast. — Prospekty i listy ciągnienia bezpłatnie. 
1907 6-10 ROTHSCHILD & COMP. Vie 


prawdziwy olej tranowy z wątroby miętusowej, 


najczystszy i najskuteczniejszy gatunek tranu lekarskiego w Bergen w Norwegii. © 
Prawdziwy olej tranowy z wątroby miętusowej używa się z najlepszym skackiem w słabościach piersiowy h i plucowych, w szko1bu- 
tach i słabościach Kachitis. Leczy najzastarzalsze cierpienia pydagryczne i reumatyczne, rówuież jak i chroniczne wyrzuty sid 3 
Olej ten najczystszy i najskuteczniejszy zə wszystkira innych olejów rybich, nie zawiera Żalnych jasichkolwiek chemicznych dowie- 
szek znajduje się we fiaszkach w tym samym skutecznym stanie jak go natura wydala. | ( . M - A ma 
BE" Każda flaszka, dla różnicy od innych gatunków tranu wątrobianego, opatrzona jest moją marką ochraniającą i moim podpisew 
1640 5—? Cena butelki 1 zlr. w. a. wraz z instrukcją używania. 
A. Moll, aptekarz i fabrykant wyrolów chemicznych w Wiedniu, 
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Dwsin a wid mineralnych "o. sławne pierniki homeopatyczne 


jowych 1 zagranicznych 


wyrobu EMILA LEWICKIEGO, zaleje 02.37 ue Balita, Petey 


Uprasza się panów restauratorów kąpielowych i panów kupców na prowincji, którym się stosowny rabat udziela, aby nadesłali zamówienia do filii wód mineralnych we Lwowie. 2-6 


Wydawca, właściciel i redaktor odpowiedzialny Jan Dobrzański: 


Z drukarni „Gazety Narodowej“ pod zarządem A. Skerla, 


| wik m. 


